je czekowe P. K. O. Poznań nr. 204115, 


l | ® ; 2 


g dodatkami: „Opiekun Młodzieży”, 


„Drwęca* wychodzi 8 razy tygodniowo we wtorek, 
czwartek i sobotę ramo. — Przedpłata wynosi dla 
abonentów 1,50 zł z doręczeniem 1,65 =? miesięcznie. 


Kwartamnie wynosi 4,50 sl}, s doręczeniera 4,83 zł. 
Pruyjmuje się ogłoszenia de wszystkich gazet. 


Druk i wydawnictwo „Drwęca” Sp. za. p w Nowemmietcie. 


Rok VII. 


Nowemiasto-Pomorze, Sobo 


= 


Adres telegr.: 


„Nasz Przyjaciel“ i „Rolnik 


Cena ogłoszeń: Wiersz w wysokości 1 milimetra na 
stronie 6-łamowej 10 gr, na stronie 3-łamowej 30 gr, 
w tekscie na 218 strenie 40 gr, na 1 stronie 50 gr, 
przed tekstem 60 gr. — Ogłoszenia zagr. 100%/ę więcej. 


Numer telefonu: Nowemiasto 8, 


ta, dnia 8 września 1928. 


fong ralańvńrzaon enrampolarza 15 nroa 


CA 


„Drwęca* Nowemiasto-Pomorze. 


Nr. 105 


Święto Przysposobienia Wojskowego w Nowemmieście. 


Na niedzielę, dnia 9 września, przypada w Ncwem- 
mieście święto Przysposcbienia Wojshc wego.  Zjadą 
się znów do grodu powiatowego ziemi lubawskiej li- 
czne zastępy  wszysikich  organizacyj Przyspose- 
bienia Wcjskcwego, aty zdsć świadectwo ze swej 
sprawności fizycznej i zdolności w razie potrzeby sta- 
wienia się w cbronie Ojczyzny. Nie od rzeczy będzie po- 
święcić kilka słów jozwa?aniu o znaczeniu tychże or- 
ganizacyj 1 zsdamu, których spełnienie jest im prze- 
znsczone. Mają cne ćwiczyć i sposcbić w kaincści 
wojskowej jak najszersze zastępy cbywateli. A w ja- 
kim celo? Kto 2na dzieje rarcdu polskiego i staje 
wcbec nich w roli bezstronnego sędz ego, przyznać 
jest zniewclony, że doch mniitaryzmu, dążrości 28- 
bercze i agresywne charakterowi  Pciaka były 
i są obce. Nigdy naród pclski w ciagu wieko- 
wych swych dziejów nie okazywał zapędów podbojo- 
wych i zaborczych. Jeżeli stale rósł w siłę, potęgę 
i rozprzestrzeniał swe granice, to nie na skutek pcd- 
bojów orężnych i zaborczych in:tynktów, sle dzięki 
swej wyższości kułiuralnej i dzięki wc luc Ści i większej 
doskousłości swego ustiojn państwowego, która przy- 
ciągała sąsiednie narody do Polski i jednoczyła je 
z nią w jedno państwo. A jeżeli mimo to przez całe 
dzieje narodu polskiego snuje się kiwawa nić bojów 
i crężnych zmagań, to nigdy ich celem nie było dą- 
żenie do zaborów i podbojów. Naród polski nsdsta- 
wiał swą pierś i przelewał krew jedynie w obronie ca- 
łości granic swej Ojczyzny i w obronie Wiary św. Stąd 
slusznie zasłużył sobie na miano przedmurza chrześci- 
jaństwa i obrońcy kultury zachodniej. Po ciężkich, 
bolesnych przeżyciach półtora wiekowej niewoli, naród 
polki powstał do rowego, ssmcdzielrego byiv. Nie 
odzyskał on po a2mariwychwstaniu Ojczyzny ani w 
przybliżenia tych granic, które posiadł był przed rozbicra- 
mi. Liczne cdłamy ludności polskiej, a rozległe łany 
ziemi, nasiąkłej kulturą pclską i krwią polską, pozo- 
stały w rękach wrogów.  Megłoby się zdawać, że 
naród polski, mając dziś wolność i możność orężnego 


zmierzenia się ze swojemi wrogami, o niczem innem 
nie będzie myślał, jak tylko o tem, by i te resziki 
swych rodaków, znachodzących się jeszcze dotąd pcd 
obcem jarzmem, jako i te c bszary, posiadanej ongiś przez 


niego ziemi, cdbić wrogem i złączyć ze swą 
Macierza. A jećnsk wiodzcna nu  pcekcjowośćć 
każe  narcdowi polskiemu cieszyć się z tego. 


co posiada i z zaparciem siebie nie dążyć do krwa- 
wych ostatecznych porachurków z wrogami, ale jedy- 
pie, do nirzymania, tego co jużpcsiada. Jestto postępo- 
wanie takie, które dcznać winno w całym świecie 
pznania i szacunku, a nie pozwolić powstać legendzie 
o pcliskim mltaryźmie.  Militaryzm bowiem właści- 
wym być może tylko tym państwom i narodom, które 
swój byt i swój rczwój zawdzięczają podboicm. 
Stąd też jest zrozumiałem,  diaczego musiał 
się przyjać duch militaryzmu i rozwinąć u Prusaków, 
którzy jedynie swej zachłanności zaborczej i krwawym 
podbojem zawdzięczają swe istnienie i swą wielkcścć, 
ile naród polski, który od wieków nigdy nie 
ujawniał takich dążnościi nigdy się niemi nie splamił, | 
był i jest wolnym od wszelkich instynkiów zabcr 
czych, a duch pokojowcści idzie n niego nawet tak 
daleko, że wyrzeka się wojny, jako średka zjednocze 
nia reszty swych rodaków z pcd obcego panowania 
pcd skrzycia swego Oila. 

Z tego też ducha wyszedł rok temu projekt pol- 
ski, analogiczny prawie paktowi antywojennemu Kel- 
loga na Radzie Ligi Narodów, mający na celu usunię- 
cie ze świata wojny, jak oststecznego rozrachunku 
między państwami i narodami. A jeżeli tak jest, że 
duch prawdziwego pokoju przenika duszę narodu pol- 
skiego, to czemu aż tak wielką wagę i tak wielkie zna- 
czenie przywiązuje naród polski do organizacyj Przy- 
sposobienia Wojskowego r Czemu idea tychże znajdu- 
je tak siiny oddźwięk w narodzie polskim i uwydat- 
nia się tałim rozwojem i powodzeniem?  Jskże to 
pogcdzić z pokcjewem usposcbieniem narodu pcl- 
skiego. Cóż jest celem tychże? Czyż nie to, by 


przysposabiać wojskowo i  zaprawiać do spraw- 
nesci wojennej jak najliczniejsze zastępy cbywsteli, 
aby one stanowić mogły kadry zascbowe dla regu- 
larnego wojska w razie wojny? 
Oczywiście, że tak jest, ale 
wspólnego nie mają z duchem miliaryzmu. Byłoby 
tak dopiero wtenczas, gdyby naród pclski się zbroił 
i podtrzymywał sprawność wojskową w celach zabcr- 
czych, zachłannych. Ale naród pclski jedynie i wy- 
łącznie czyni to w celach ochronnych, aby w iazie 
stawić 


takie dążenia nic 


napadu ze strony wrogów być w stanie 

im  czało i odeprzeć ich od granic Państwa, 
nie chcąc pozwolić na ponowne  rozgrabienie 
Polski. A że istnieje niebezpieczeństwo napadu 
i ponownego rozbicru Pciski, dowodzi jawne szy- 
kowsnie się Nemiec do skoku  pcdbcj wego 
na Pcelskę. Z przeciwnej strony  miedźwiećź 
bolszewicki wyciąga swe  zachłanne tapy ku 


Polsce, a kundel litewski warczy nieustannie i szczerzy 
zęby, by nam wydrzeć cenne pcłacie ziemi pelskiej. 
Czyż wobec tego nie jest naszem nietylko już prawem, 
ale i obowiązkiem mieć się zawsze na baczności i stanąć 
z bronią w ręku mimo naszej pokojowości, aby czynić 
dsremnemi zachłanpne zakusy wrogów? 


Dlatego też świętym naszym obowiązkiem jest 
popierać i pomsgać do jak największego rozwoju na- 
szym organizacjom Przysposobienia Wojskowego i cta- 
czać je szczerą i wydajną życzliwością, Stąd i to 
nasze niedzielne święto Przysposobienia Wojskowego 
w Nowemmieście spotka się nietylko z żyanem, 
wszechstronnem zainteresowaniem ale z jak naj- 
Szczerszą, najserdeczniejszą życzliwcścią. Z tego 
też powodu wołamy do wszystkich  organizacyj 
i uczestników Przysposobienia wojskowego, bicrących 
w tem święcie udzisł: 


Serdecznie nam witajcie! 


ANADAAAAJAAAAAJAAAAANAAAANANANAAJIAAANLODAJIJOOCOJOCOJCOCOCOCECCA 


Ks. prałat dr. Godlewski pyta, dlaczego 
policja i przedstawiciel rządu był obecny 
na jego odczycie o masonerji 


I dlaczego aresztowano człowieka, który krzy- 
czał: „Precz z masonerją". 


Warszawa. Oda proboszcza parsfji Wszystkich 
Świętych, ks, prałata dr. Marcelego Godlewskiego otrzy - 
mała „Gaz. Warsz.* list następujący: 

Do Szanownej Redzkcji „Gazety Warszawskiej”. 

Słosownie do zapowiedzianego odczytu w podzie 
miach kcścicła Wszystkich Swiętych „O masoneiji”, 
odbył się on w obecności przedstawiciela rządu craz 
aż sześciu policjantów w mundbrach. 

Takiej asysty na swoich odczytach, których kilka- 
dziesiąt rocznie wygłaszam, nigdy nie miałem. Nic 
zatem rsdzwyczajnego, że tak ja, jak i słuchacze byli 
mocno zdziwieni, że dla cdczytu o msscnerji dano ia- 
ką asystą, która przy wyjściu uważała za stosowne 
aresztować jednego ze słnchaczów, wołającego: Precz 
z masonerją! 

Możeby Szęnowna Redakcja zechciała wyjaśnić, 
dlaczego na cdczyt o masonerji wysłano taką asystę 
i czy okrzyki: „precz z masonerją" są zakazane? 

X. dr. M. Godlewski. 


Jak przedstawia tę rzecz w sprawie wykładu 
ks. prał. Gtdlewskiego: „Głos Prawdy”. 
Warszawa, 5.9. „Głos Prawdy” i sanacyjna „Ga- 

zeta Poranna” napadają ostro ks. prał. Godlewskiego 

za jego cdczyty o masonetji, kióre się odbyły w pcd- 
zjemiach kościoła Wszystkich Świętych. Oba pisma 
wspominają, że słuchacze byli nieżyczliwie unsposobie- 
ni dla przedstawicieli rządu i policji, którzy się zjawıli 
na tych odczytach. 

Pisma domagają się interwencji 
mego! 


nuncjusza Lau- 


Wielkie manewry w 


Prusach Wschodnich. 


Kogo zaproszono, a kogo pominięto w zaproszeniach. — Polscy oficerowie nieobecni. — 
Przeciwpolski charakter ćwiczeń. 


Królewiec, 4. 9. W poniedziałek rano rozpoczęły | 
się wielkie manewiy wschcdnio-pruskiej Reichswebry. 
Oprócz wyższych dowódców bierze w nich udział gen. 
Haye, główny dowódca, a dawniej komendant dywizji 
wschodnio: pruskiej. 

Zaproszono licznych cficerów państw zagranicznych. 
Pominięto jednak przedstawicieli państw sprzymierzo- 
nych ł. j. Francji, Arglji, Belgji, Włoch i Japonii. 
Nie zaproszono również ciicerów polskich. 

Gen. Haye usprawiedliwiał pominięcie polskich 
oficerów tem, że ich zjawienie się na ziemiach wscho- 


Wielkie manewry armji czerwo 


Moskwa. Wielkie manewry armji  czerwo- | 
nej, które mają się cdbyć w trójkącie strategicznym ; 
Kijów— Czern'chów— Homel, gromadzą wyjątkowo licz- 
ne oddziały armji czerwonej. Poza komisarzem Wo- 
roszyłowem i szefem sztabu generalnego Szaposzni- 
kowem, przybędą również Badiennyj, TuchaczewSkij 
oraz piofescrowie szkoły wojennej. Z ramienia Ko 


dnic-pruskich mogłoby wywcłać niepożądane objawy 
(wropich) uczvć. 

Manewry opierają się na nasiępującem założeniu: 
Armja czerwona (polska) wkreczyła do Prus W:cho- 
dnich i dotasła aż do jezicr mazurskich (w okolice 
Margrabowa). Armja błękitna (niemiecka) broni do- 
stępu i przechodzi do ataku. 

Dotychczas kawaletja niebieska pcwstrzymała po- 
chód kawalerji czerwcnej. Dalszy rozwój ćwiczeń w 
toku. 


nej w pobliżu granicy polskiej. 


minternu przyjedzie prawdopodobnie Bucharin. 
Warszawa.  Donoszą z Kijowa, że w mane- 
wrach armji sowieckiej nczesiniczyć będą delegacje: 
japońska, chińska »fgańska, turecka i perska. 
Moskwa. Na mcrzu Baltyckiem rozpoczęły 
się manewry jesienne czetwonej flety. Manewry te 
zakończą się próbnym atakiem na Kronstadt. 


Nowe wykręty niemieckie. 


Niemcy nie chcą płacić 

Berlin, Prasa „berlińska pcświęca dziś obszer- 

re wzmianki, a nawet artykuły faktowi, że dziś rozpo- 

czął się piąty rok wykonywania plana Dawesa, który 

to rok ma być pełnym iak zwanym rokiem normalnym, 

w którym Niemcy, korzystając dotąd z całego szeregu 

ulg, będą musiały już płacić pełńą kwotę reparacyjną 
w kwocie dwu i pół mljarda marek rocznie. 


W związka z tem „Vorwarts” pcdnosi, że suma 


dwu i pół miljarda marek jest tylko sumą podsiawową 
w myśl plann Dawesa i że w r. 1929/30 suma ta bę- 


pełnych odszkodowań. 
dzie mogła być powiększona o dalsze świadczenia, 
obliczane na podstawie t.zw. indeksu dobrobytu. 
„Votwarts” uważa za najważniejsze zadanie nie- 
mieckiej polityki reparacyjnej usunięcie tego indeksu 
dobrobytu i określenie somy dwu i pół miljaida mk. 
za sumę maksymalną spłat rocznych.  Drugm celem 
— według tegoż dzien. — musi być określenie liczby lat, 
w których Niemcy będą mosiały płacić odszkcdowania 
w tej maksymalnej wysokości. 


Z obrad Rady 


Zabiegi delegacji niemieckiej w Genewie 

bez wyraźnego skutku. 

Berlin, 5. 9. _ Nacjonalistyczne pisma zarzacają 
Briandowi, że stara się przewiekać i uaiemożliwiać 
rokowania w sprawie ewakuacji Nadrenji, co się wy- 
raża. tem, że jako termin następnych rozmów przewi- 
dziany był w sobotę, aczkolwiek kanclerz Miiller może 
już w niedz elę będzie musiał Genewę opościć. 

Dzienniki zaznaczają, że koła francuskie doprowa- 
dzają do tego, że rokowania wskutek wyjazdu kaacle- 
rza na obrady psrtyj socjalistycznych w Berlinie zostaną 
odroczone aż do następnej okazji. 

„Acht Uhr Abendblati* w depeszv z Genewy 
spodziewa się, że pierwsza odpowiedź Brianda na żą- 
danie ewakuacji Nadrenji będzie brzmiała wymijająco. 
Organ stronnictwa niemiecko-narodowego „Dtsch. Tag. . 
Ztę.” w obszernej korespondencji z Genewy oświadcza, 
że nigdy jeszcze dotychczas przykra i niegodsa zale- 
leżność Niemiec od dobrego czy złego humoru fran- 
cuskich mężów stanu nie występowała tak wyraźnie 
jak tym razem. Nigdy delegacja niemiecka nie musiała 
się tak długo starać o łaskę rozmowy z Briandem. 

Korespondent genewski „Dtsch. Tages-Zeitung" 
stwierdza z ubolewan'em, że delegacja niemiecka 
i kroki jej w sprawie ewakuacji Nadreaji spotykają się 
z nadzwyczaj słabą sympatją nietylko u przeciwników, 
ale także u kół neutralnych. 

* 


Berlin, 5.9. O dzisiejszem spotkaniu między 
kanclerzem Maulłerem a Briaadem, buro Wolfa podaje 
następujący komunikat z Genewy: 

Zepowiedziana konferencja między kanclerzem 
Millerem a francuskim min spraw zagr. Briandem, 
odby!a się dziś wieczorem w siedzibie delegacji fran- 
cuskiej. Miillerowi towarzyszył tlumacz delegacji nie- 
mieckiej dr. Szbmidt. 

Rozmowa trwała od godz. 6 30 do 8-mej. O prze- 
biegu konferencji ne podano dotychczas żadnych 
informacyj. Delegacja niemiecka, niezwłocznie po 
powrocie kan łerza, zebrała się na posiedzenie. 


Briand ostrzega ks. Seipia przed 
„anschilussem" 
Paryż, 4. 9  „Matin” donosi z Genewy o wczo- 
rajszej rozmowie m ędzy kanclerzem Seiplem a Brian- 
me” D r" "sej 


ı państwa, a potępia wykrętną linję polityki 


Ligi Narodów. 


dem, że Briand dał wyraz 
Austrji, z drugiej jednak strony wskazał na niebezpie- 
czeństwo jakiejkolwiek inicjatywy urzędowej w kierun- 
ku połączenia Austrji do Niemiec, co pociągnęłoby za 


wobec | 
| 
sobą groźne skntki dla równowagi europejskiej i dla 


sympatji Francji 


pokoju europejskiego. 


Uznanie dla Poiski za wzorowe postępowanie 
w sprawie litewskiej. 


Genewa. 4. 9. W sprawozdaniu z działalności 
sekretarjata L. N. za rok ubiegły poświęcono osobay 
ustęp sprawie polsko-litewskiej. Raport stwierdza 
z uznaniem wzorową linję polityki rządu polskiego. 
Po raz pierwszy zdarza się, że Liga Narodów w spo- 


sób tak wyraźny ocenia politykę pokojową jednego 
dtagiego. 


Nowe alarmy na Litwie. 

Gdańsk, 5. 9. Ludność kowieńska z naprężeniem 
śledzi przebieg obrad genewskich, zwłaszcza zaś ocze- 
kuje z niepokojem obrad nad sporem polsko- litewskim. 
Jaz teraz zaznaczsją się pesymistyczne przewidywania. 
Wśród zaniepokojonego społeczeństwa litewskiego za- 
czyns się szerzyć pantka, daje się posłach wiadomo 
ściom, jakoby nieodpowiedziałne siły wojskowe Pol- 
ski (?) zamierzały wkroczyć do Litwy, celem obalenia 
rządów Waldemarasa. 


Przeciw akcji Pleczkajtisa. 

Warszawa, 5. 9. Donoszą z Kowna, iż Waldema- 
ras zażądał przysłania mu do Genewy materjałów, do- 
tyczących działalaości znanego emigranta politycznego 
Pleczkajtyss, przebywającego w Wilnie. Rewizje na 
Litwie w poszukiwaniu zwolenników Pieczkajtisa trwa- 
ją nadal, zaalezienie choćby jednego egzemplarza za- 
kazanego pisma „Pirmin* prowadzi do więzienia. 


Wymiana więźniów. 


Warszawa, 5. 9. Donoszą z Genewy, że w dru- 
giej połowie bm. po sesji Ligi Narodów nastąpi mię- 
dzy Polską a Litwą wymiana więźaiów politycznych. 
Ma być uwolaionych 21 Polaków, więzionych w Ko- 
wnie i Worniach. 


To wszystko pod znakiem paktu antywojennego Kelloga. 


Rzekoma umowa fiotowa angielsko-francuska. 


Londyn, 4. 9. Korespondent dyplomatyczny 
„Daily Telegraph” podaje treść rzekomej tajnej umo. 
wy flotowej fiaacusko-angielskiej na podstawie „nie- 


dyskrecyj*, popełnionych przez delegatów francuskich 
w Genewie. Umowa ta zawierać ma trzy główne 
punkty : 

1. łodzie podwodne poniżej 600 tonn nie podle- 
gają ograniczeniu zbrojeń, 

2. krążowniki, posiadające działa poniżej 17 cm. 
nie są włączone do ogólnego rozbrojenia, 

3. również maiejsze łodzie torpedowe i inne stat- 
ki pomocnicze nie podlegają ewenil. rozbrojenia. 

Zastrzeżenia Ameryki przeciwko tej umowie po- 
łegają głównie na tem, że w następstwie umowy mu- 
Siałaby być zredukowana liczba krążowaików amery- 
kańskich, posiadających działa 20-centymetrowe, który 
to typ przeważa w flocie amerykańskiej, podczas gdy 
lżejsze krążowniki angielskie, przeważające we flocie 
brytyjskiej, nie podlegałyby żadaym redakcjom przy 
rozbrcje iu. 


Mimo paktu Kelloga Ameryka rozbudowuje 
flotę wojenną 

Nowy Jork, 3. 9. W sprawie ratyfikacji paktu 
Kelloga przez senst amerykański oświadczył senator 
Borah w niedzielę po powrocie z Waszyngtonu, że 
ratyfikacja jest prawdopodobna. Dotąd przypaszczano, 
że prezydent Coolidge chce odłożyć ratyi'kację do 
czasu uchwalenia programu morskiego. Teraz jest 
prawdopodobaem, że Coolidge będzie żądał możliwie 
rychłego ratyfikowania paktu, popiersjąc jednak ró- 
wnocześnie konieczność ogólnego programu budowy 
floty w interesie obrony narodowej. 

Wysłanie do Genewy delegacji do rokowań je- 
siennych nad rozbrojeniem, zależy od ostatecznego 
sądu rządu amerykańskiego o francusko angielskim 
kompromisie ilotowym. W kołach półarzędowych pa- 
nuje pogląd, ze dotychczasowe wyjaśnieaia o trakta- 
cie nie są zadowalające. 

Wiadomość, pochodząca z francuskiego minister- 
stwa marynarki, że Fraacja i Anglja oczekują zajęcia 
stanowiska przez Stany Zjednoczone, jest nieprawdzi- 
wa, ponieważ rząd amerykański wyraził życzenie otrzy- 
mania dalszych wyjaśnień. 


Polska drużyna strażacka zajęła pierwsze | 
miejsce na zawodach międzynarodowych. 
Paryż, 5. 9. W uzupełaieniu podanej przez nas ; 
wiadomcści o sukcesach polskich strażaków, należy 
zaznaczyć, że drużyna polska zdobyła szereg odzna- 
czeń, a m in. za najszybsze przybycie do pożaru. W 
porównaniu do zagranicznych drużyn, nasza wykazała 
bardzo wielsą sprawność. W zakończenia zawodów 


Z LETARGU. 


(Ciąg dalszy) 


— Nie rozpaczaj, Adelciu... 
ciebie nigdy kochać nie przestanę. 

I wybiegła szybko za drzwi. 

W chwilę po odejśiiu pani Lambett, 
Joanna w pokoju matki. 

— Mówiono ini msteczko, że była u ciebie“ pani 
Lamhert Czy to prawda? 

— Tyłxo co odeszła... 

— Czemaż nie posłałaś po mnie? Byłabym tak 
chęlnie ją zobaczyła i ucałowała jej ręce. 

— Pani Lan best nie chciała ci przeszkadzać. 

— On! co za przypuszczenie! Czy obiecała od- 
wiedzić cię wkrólce, droga mamo? 

— Pani Lambert, Joasiu, była w naszym domu 
po raz ostatni w życiu! 

U:zuła całą gorycz i żal głęboki, rozrywający ser- 
ce Adeli w tyn srogim wyrzucie.. Słowa te przeszyły 


Bądź jak bądź, ja 


zjawiła się 


drużyna polska zajęła pierwsze miejsce. 

Zwycięska nasza drużyna wraca do kraju w pią- 
tek. Uroczyste jej powitanie nastąpi w Dziedzicach, 
a pozatem aa wszystkich stacjach kolejowych, przez 
które przejeżdżać będą polscy strażacy, nastąpią powi- 
tania przez przedstawicieli miejscowych związków stra- 
żackich. 


jej pierś niby ostrze sztyleta i dwie ciężkie wielkie 
łzy stoczyły się zwolna po zbladłej nagle twarzyczce. 

D3strzegła te dwie piękae łzy pani de Pié- 
court i wykrzyknęła! 

— Dziecię moje najdroższe; czas jeszcze! Rze- 
knij słowo... słówko jedno tylko, a przysięgam ci, że 
zerwę ten związek ohyday! 

Już atoli znikły z twarzy Joanny owe łzy zdra- 
dzieckie, a na ustach zaigrał uśmiech wesoły. Nie 
odpowiadając wprost na matki propozycje, zaczęła 
rozwodzić się szeroko i długo nad pysznemi toaletami, 
które przyniesiono właśnie od pierwszorzędnej kraw- 
cowej i o cudownym „koszu przedślubnym”", przysła- 
nym jej przez narzeczonego w tej samej chwili. 

— Boże! Boże! — myślała matka, słuchając jej 
z roztargnieniem — co za próżność! Jaka płochość 
dziecinna! Cóż się dzieje w tem sercu, tak niegdyś 
wzniosłem i pełaem uczuć najszlachetniejszych, dzić 
dla mnie zamkniętem, a w którem dawatej czyłałain, 
niby w księdze otwartej? 

Tego dnia, jak to jest przyjętem we Francj', ba- 
ronostwo dali wieczór u siebie. Salony Były rzęsiście 
oświetlone i przepełnione tak przyjaciółmi państwa de 


| Prócourt, jak i towarzyszami 


ma . Ld 
Wiadomości. 
Nowemiasto, dnia 7 września ©% r. 


Kalendarzyk. 7 września, Piątek, Jana m.» Reginy pm. 
8 września, Sobota, Narodzenie NMP. 
9 września, Niedziela, 15 po Świątkach. 
Wschód słońca g. 5 — 00m. Zachód słońca g. 18 — 06 me, 
Wschód księżyca g. 1 — 34 m. Zachód księżyca g. 13—30m. 


2 miagtnh i potwóritea 


W sprawie otworzenia VIi-mej klasy 


NowemiaSto. przy tut. gimnazjum wyjaśnia się z 
iż ostatnio delegacja, wyłoniona z Rady Rodzicielskiej, 
obywatelstwa miasta z burmistrzem na czele, złożona 
z pp. Jana Ciszewskiego w z. Prezesa Rady Rodzicieł- 
skiej, Antoniego Gburkowskiego, sekretarza Rady Ro- 
dzicielskiej, Dyrektora Rolnika, Władysława Dzięgie- 
lewskiego, Naczelnika Poczty Edwarda Kulikowskiego 
uprosiła w Ministerstwie Wyznań Religijnych i Oświe- 
cenia Publicznego w Warszawie niezwłoczne otworzenie 
klasy VII-mej 

Zarazem podaje się do wiadomości, iż Kuratorjum 
Ókręgu Szkolnego Pomorskiego w Toruniu wydało od- 
nośne zarządzenie. 

Nowemiasto nad Drwęcą, dnia 6 września 1928 r. 

(—) Kurzętkowski, burmistrz. 


Sprawa p. Gawrońskiego., 


Nowemiasto. W ubiegły wtorek odbyła się roz= 
prawa z polecenia Izby Karnej przy Sądzie pow. z Bro- 
dnicy w głośnej swego czasu sprawie, a datującej od 
blisko dwóch lat, którą wytoczył p. kupiec Gawroński 
naszemu odpow. redaktorowi. Aczkelwiek p. Gawroński 
przyznał się w pierwszej instancji w Nowemmieście do 
winy i proces przegrał, to jednakże miał tę śmiałośćiod- 
wagę zrobić odwołanie prawdopodobnie w nadziei, że za 
pomocą swego obrońcy p. mee. Pehra z Grudziądza 

f proces wygra. Ale trudno, p. G., 
tak być nie mogło, bo byliśmy w posiadaniu niezbitych 
dowodów, że pan zawiaił. Niezupełnie po naszej myśli 
coprawda odbył się ten proces, bo wygraliśmy dlatego, 
że nasz obrońca p. mec. Pawłowski z Brodnicy udowod- 
nił przedawnienie sprawy, twierdząc jednakże, że na 
mocy niezbitych dowodów o czynie p. G. jest sprawa zu- 
pełnie jasna i proces musieliśmy wygrać. 

Znamienny z całej sprawy jest fakt, że p. G.. przy- 
bywszy de gmachu sądowego, nie miał jako oskarżyciel 
tyle cywilnej odwagi, stawić się na rozprawę, a raczył 
tylko się jej przysłuchiwać wśród przysłuchującej się 
z w nadziei, że adwokat wykaże jego „nie- 
winność '', 


Kradzież roweru. 


v Nowemiasto. Dnia 31 bm. skradziono z ogro- 
du Fr. Pawskiego w Nowemmieście rower damski Fr. 
Gajkowskiego z Gwiździn. Sprawca kradzieży z rowe- 
rem znikł niepoznany. 


Sprzeczka na zabawie Kółka Rolniczego. 


v Mroczno. W nocy z 2 na 3 bm. podczas zaba- 
wy Kółka Rolniczego w Mrocznie w lokalu p. Trzezyń- 
skiego doszło do sprzeczki pomiędzy żołnierzami 63 
pp. a cywilnemi osobami. W toku tej sprzeczki został 
zaczepiony, wzgł. uderzony przez cywila K. G. z Mro- 
czna nożem w szyję i ramię jeden z żołnierzy tak silnie, 
że musiano go natychmiast edstawić do kwatery. 


Jeszcze bliższe szczegóły starcia Straży Gra- 
nicznej z kłusownikami. 


Krotoszyny. W nocy z dnia 29. na 30. sierpnia 
powracała szajka przemytnicza, składająca się z trzech 
osobników z Niemiec koło Fitowa z większą słością 
przemyconych wyrobów tytoniowych, gdzie natknęła się 
na Straż Graniczną. Na kilkakrotne wezwanie do za- 
trzymania się, przemytnicy nie stanęli, lecz poczęli 
uciekać. Wobec tego doszło do użycia broni, wskutek 
czego został Friese Juljan z Grudziądza ciężko ranny w 
brzuch. Rannemu nałożyli strażnicy natychmiast opa- 
runek i przywolali do niego lekarza, który go ponownie 
opatrzył, poczem został odwieziony do szpitala w Gru- 
dziądzu, gdzie następnej nocy zmarł. 

W dalszym pościgu ujęte drugiego przemytnika Jó- 
zefa Kotlewskiego z Grudziądza i osadzone przy Sądzie 
Pow. w Nowemmieście. Trzeci przemytnik Teofil Kot- 
lewski, brat wyżej wymienionego zdołał zbiec, lecz Straż 
Graniczna jest na tropie. 

Owa szajka grasowała na tutejszym odciaku już od 
dłuższego czasu i zawsze udawało jej się ujść bezkarnie, 
pomimo tego, że już do nich nieraz strzełane, 


Obwiesiła się. 


„ V Biskupiec niem. W nocy z 2 na 3 bm. obwie- 
siła się w piwnicy piwna umysłowo chora niemka 
Miiller w Biskupcu niem. 


Zawody strzeleckie. 


Brodnica. W ubiegłą niedzielę odbyły się na 
strzelnicy garnizonowej zawody strzeleckie o mistrzo- 
stwo powiatu lubawskiego. W zawodach brało udział 
178 zawodników. Wynik był następujący : 


R O O O i Þr e e a aae ra 


Borsenne'a. Z owego 
grona, które poznaliśmy byli w hrabiego mieszkania 
kawalerskiem, brakło jedynie Gastona de Sirmaise. 

— Nigdy, przenigdy! — rzekł do ojca swego, 
z najwyższem oburzeniem — nie będę świadkiem po- 
dobnej infumji! Wolę zerwać na zawsze stosunki 
z Borsenne'em i zrobić sobie z niego wroga na wie- 
ki, niż przestać być bodaj na chwilę serdecznym przy- 
jaciełem biedaego Jerzego. 

W tłumie nie zauważono zresztą nieobecności de- 
monstracy,nej Gastona i to bynajmniej nie przeszko- 
dziło państwu młodym do podpisania ślubnej intercyzy, 
co odbyło się z wielką pompą. 

Nazajutrz z rana, Joanna dostała list polecony 
z poczty. Na peczęci pocztowej wyczytała „Frejus*. 
Domyśliła się natychmiast, że posyłka wyszła z rąk 
jej matxi chrze stnej pani Fontange. I tak' było rze- 
czywiście. yk 

Przeczołs, wiedżiona dziwnym instynktem, że w 
tym fiście są rzeczy, o których ona tylko wiedzieć 
powinna. Zamknęła się więc na klucz w swoim poke- 
ju, aby go odczytać. 

Oto co pissła dawna paryska modnisia: (C.d.n.) 
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Strzelanie na 208 mtr. 


1. Krajnik Józef Tow. Powst, i Woj.  Krotoszyny 

9, Kuczyński Jan © % Grodziczno 

3. Serożyński Aug. >» » n Skarlin 

4. Marszelewski Józe* ,, A + Rywaldzik 

5. Zasłona Jan y Jamielnik 
Poza konkursem zdobył 

2 miejsce Ziółkowski Józef Policja Państwowa 

3%; Gryczka Piotr w xi 

4 R Błaszkiewicz Franciszek * 5 

Strzelanie na 300 mtr. 

1. Serożyński Aug. Tow. Powst. i Woj. Skarlin 

2, Łachmański Piotr nA 4 z Zajączkowo 

8. Gąsiorek Kazimierz ,, 5 m Szwarceenowo 

4. Grabowski Józef 5 a P Zajączkowo 

5. Kowalski Ludwik ż 5 * Jamielnik 


Poza kunkursem zdobył T F 
2 miejsce Ziółkowski Józef Policja Państwowa. 


Strzelanie zespołowe. 


1. Z Tow. PA i Wojaków ze Szwarcenowa 
2. se » z Lubawy 
3. si z Rywałdziku. 
Poza konkursem zdobył 
2 miejsce zespół Policji Państwowej. 
Strzelanie na 100 mtr. 


. Dąbrowski Michał Tow. Powst. i Woj. Prątnica 
Urlicki Piotr M ý; » Łąkorz 
Brac Bronisław Bi „» Jamielnik 
Szwarc Franciszek 4 Gima. „Sokół” Nowemiasto 
, Derkowski Kazimierz „, Powst. i Woj. Grodziczno. 


Sl JET 


Z Pomorań. 


Komunikat. 


Lidzbark W związku z powiększeniem siły mor- 
skiej R. P. przez włączenie nowych jednostek, zbudowa* 
nych we Francji, Marynarka Wojenna ogłasza, dodatko- 
wy zaciąg ochotników. Mogą być przyjmowani mężczy* 
zni, urodzeni w latach 1908, 1909, 1910. Głównemi warun- 
kami wstąpienia do szeregów marynarki są: dobre zdro- 
wie, znajomość czytania, pisania i rachunków oraz 
znajomość rzemiosła. 

Zgłoszenia przyjmują wszystkie P. K. U., które 
udzielają szczegółowych informacyj. Lista zgłoszeń zo- 
stanie zamknięta dnia 25 września. 

Uprasza się e podanie powyższej treści do wiadomo- 
ści zatrudnionych w zakładzie pracowników. 


Statystyka ¿mieszkan w Lidzbarku. 


q Lidzbark. Bardzo często słyszy się, że w 
miabi ce naszem odczuwa się ogromny brak mieszkań, 
ażeby dać obraz nąszym czytelnikom, jak sprawa ta w 
rzeczywistości się przedstawia, podajemy następującą 
statystykę: Lidzbark ma stałej ludności 3698 osób. 
Mieszkań ogółem jest 886, tak, że przeciętnie przypada 
na jedno mieszkanie 4,2 Osób. Jednoizbowych mieszkań 
jest 288, w których mieszka przeciętnie 3,5 osób, 2-izbo- 
wych mieszkań jest 252, przypada 2 mieszkańców. 3-izbo- 
wych mieszkań jest 188, przypada 1,4 mieszkańców, 
4-izbowych mieszkań jest 79, przypada 1,3 mieszkańców, 
5.izbowych mieszkań jest 42, przypada 1,3 mieszkańców, 
6-izbowych mieszkań jest 16, przypada na jeden pokój 1 
osoba. Więcej jak 6- pokojowych mieszkań jest 29, przypada 
na jedną ubikację 1/2 mieszkańca. Jest to stosunek 
ə wiele lepszy jak przed wojną. 


Ochronka miejska. 


q Lidzbark. Ochronka miejska rozpoczyna nowy 
rok z dniem 10 bm. Przypuszczać należy, że rodzice w 
dalszym ciągu przysyłać będą swoje dzieci do ochronki 
miejskiej. Wskutek wstąpienia 14 dzieci do szkoły wol- 
ne są te miejsca. Przyjmuje się dziaci w wieku od4 lat. 
Zapisy przyjmuje ochroniarka. Rodzice rozumiejący 
cel ochronki, licznie będą  przysyłali swoje zieci, 
które na dotychczasowych występach okazały zbożne 
wyniki pracy w ochronce miejskiej. 


Z targu.’ 


q Lidzbark. Targ czwartkowy mimo sprzyjającej 
pogody nie był tak licznie obesłany jak się naogół spo- 
dziewauo. Ceny za produkta rolne też cośkolwiek pod- 
akoczyły. Za ft. masła żądano 2.80 zł, za mdl. jaj 2.40 
zł. Za kurczęta płacono 1.20—2.50 zł. Ceny za warzywo 
nadal są dość wysokie. Tak płacono za glówkę kapusty 
9.50—1.50 zł. Ceny za Świnie również podskoczyły. Pia- 
cono za 1 ctr. żywej wagi 100—110 zł. 


Wnioski do Magistratu ze strony straży 
Pożarnej. 


o Działdowo. Na ostatniem zebraniu Zarządu 
Ochotniczej Straży Pożarnej uchwalono wystąpić do Ma: 
gistratu z wnioskiem poczynienia kroków, mających na 
celu zaprowadzenie na poczcie stałego dyżuru przy tele- 
fonach w porze nocnej, którego to dyżuru dotychczas 
nie ma, zaproponować Magistratowi, ażeby w porze let- 
niej przy wyznaczaniu dostarczania koni do pożaru po- 
minął rolników ze względu na to, że ci w tej porze ma- 
ją pracę w polu. a natomiast wyznaczał ich konie w po- 
rze zimowej, kiedy w polu prac nie mają, zaproponować 
Magistratowi ubezpieczenie 4 koni od wypadku, które 
na alarm przybędą pierwsze na miejsce, Dla strażaków 
uchwalono zakupić 20 czapek strażackich. 


Ucieczka przed służbą wojskową. 


o Działdowo. Zauważono, że młodzież w wieku 
poborowym z obawy przed służbą wojskową ucieka dro- 
ga nielegalną do Niem:ec. Liczba uciekinierów w Dzial- 
dowie dosięga 10- -ciu. Ueiekinierów przeprowadza przez 
granice do Niemiec robotnik M. z Działdowa, którym 
władze powinni się zaopiekować. 


Amatorzy na owoc. 


o Pryjoma. W nocy z poniedziałku na wtorek do 
sadu owocowego rolnika Radzanowskiego w Pryjomie 
wtargnęło 6 opryszków celem obłowienia się owocem. 
Rolnik R., obudzony odgłosem łamania gałęzi, wy- 
szedł z domu i oddał strzał na postrach. Złodzieje zbie: 
gli niepoznani. 


Rozpasaniem łodzieży. 


o Pry]oma, pow. Działdowo. Znużony od pracy 
gospodarz Otton Brock, w Pryjumie w tow. niewiast odpo- 
czywał na ławie przed swoim domem, gdzie, znałazło się 
kilka łobuzów, którzy do siedzących rzucali kamieniami. 
Ugodzony kamieniem Brock schronić się musiał do mie- 
szkania. Łobuzy, nie mający się potem nad kim pastwić, 
zaatakowali stojące na podwórzu konwie do mleka, któ: 
ro uszkodzili. Brock zwrócił się do policji, która bez- 
czelną łobuzerją poda do ukarania. 


sł tnie W, ża 
Ostatnie wia 
Odsłonięcie tabiicy pamiątkowej 
gen. Sowińskiego. 

Warszawa. Z inicjatywy  Legji Inwa- 
lidów Wojsk  Poiskich * aastąpiło" dziś wa 
zewnętrznej = ścianie Kościoła Św. Waw- 
rzyńca na Woli odsłonięcie tablicy pamiątko- 
wej gea. Józeła So wińskiego. - W- uroctystości 
tej udział wzięli marsz. Senatu Szymański, 
wiceminister spraw wojsk. Konarzewski, wo- 
je woda „Jaroszewicz i wielu ianych wybitnych 
osobłstości ze świata politycznego oraz przed- 


stawiciełi prasy. Również adział wcięły 
oddziały Przysposobieała Wojskowego. Z oka- 
zji odsłonięcia wygłoszony został wykład 


o czynach oraz bohaterskiej śmierci generała ; 
Sowińskiego. 


Że Waldemaras w Genewie się ośmieszył, 
a przedstawicieli Rady Ligi Narodów „śmiertel- 
nie” znudził, przyznają nawet gazety niemieckie. 


Berlin. W Genewie przed forum Rady Ligi 
Narodów odbyła się dyskasja w sprawie zatar- 
gu polsko-litewskiego. Obecnie ukazały się 
pierwsze komentacze dwuch dzieaników ber- 
lińskich odnośnie do wystąpienia Waldemarasa, 
a miaaowicie „Berliner Tageblatta“ oraz „Vo- 
ssiche Zeltung*. 

„Berliner Tageblatt* takie nagłówki daje 
swemu opisowi: „Polska i Litwa przed Radą 
Ligi Narodów. — Waldemaras oskarża Polskę. 
Negatywne wyniki dyskusji". 

„Becliner Tageblatt” otreśla przemówienie 
Waldemacasa jako niesłychanie długie i nudne. 
Przy dusznej, gorącej atmosferze ogaraęła człon- 


Egzaminy dojrzałości. 


Toruń. Kuratorjum Okręgu Szkolnego Pomorskie- 
go podaje do wiadomości, iż egzaminy dojrzałośsi dla 
eksternów oraz egzaminy z zakresu 6:ciu klas rozpoczną 
się * dnin 17 września rb, przy państwowem gimnazjum 
im. Kopernika w Toruniu. 

RJ A wnoszenia podań do Kuratorium o dopuszcze- 
nie do egzaminu upływa z dniem 14 września rb. 


Straszny wypadek wskutek laxkomyśinego 
obchodzenia się z bronią. 


W. Rychnowy. W niedziele, 2. bm. przed p>łud. 
21-letnia Wiktorja Figielówna wraz z córeczką gospoda- 
rza Kaczmarczyka, pasła bydło nałąceopodal Wielk. Rych- 
nowa. W międzyczasie przyszedł do nich 27-letni Woj- 
ciech Zając, służący jednego» z gospodarzy ze strzelbą, 
którą wziął pokryjomu swemu gospodarzowi. Z. przystą- 
piwszy do dajpwozak, rozpoczął z niemi żartować. W toku 
czego wymierzył lufę do siedzącej Figielówny: padł strzał 
i na miejscu zabił nieszczęśliwą. Zrozpaczonego sprawcę 
mimowolaego zabójstwa policja natychmiast aresztowa- 
ła, Tragiczna śmierć F. wzruszyła do głębi całą okolicę. 


Kronika kościeina. 


Pelplin. W niedzielę dnia 2 bm. ks. biskup Oko- 
niewski w Pelplinie w domowej kaplicy wyświęcił dja- 
konów Józefa Smoczyńskiego i Jana Stryczka na kapła- 
nów, a Antoniego Liedtkiego na djakona. Nowomiano- 
wani księża odprawią prymicje pierwszy w Grudziądzu, 
drugi w Gdyni. 


Burza na wybrzeżu polskiem. 


Gdynia. W sobotę szalała na naszem wybrzeżu 
gwałtowna barza, która między innemi wyrządziła ryba- 
kom znaczne szkody, niszcząc im siesi; natomiast fale 
wyrzuciły równocześnie wielkie ilości bursztynu, tak, że 
rybacy i letnicy na odcinku Karwji do Jastarmi przez 
kilka godzin zbierali bursztyn. 


Z dalszych stron Polske. 


Zgon ks. Ignacego Hionda, brat Prymasa Polski 


Warszawa. W szpitalu św. Stanisława Kostki w 
Warszawie zmarł wskutek tyfusu brat ks. Prymasa, śp. 
ks. Ignacy Hlond w 49 roku życia. 

Zmarły pełnił ostatnio urząd proboszcza salezjańskiej 
parafji w Czerwińsku nad Wisłą, W marcu rb. obcho- 
dził 25-lecie kapłaństwa. 

Pogrzeb śp. ks. Hlonda 
w środę rano. 


Straszny wypadek letników łódzkich. 


Łódź. Na stacji Andrzejów pomiędzy Koluszkami 
a Łodzią zdarzył się straszny wypadek. Bryczka z 8 pa- 
sażerami dostała się między wagony staczanego pociągu 
towarowego i została zupełnie zmiażdżona. Jedna osoba 
została zabita na miejscu, 5 jest ciężko rannych; byli to 
letnicy, wracający z wakacyj do Łodzi. 


Z zarządu nowomiejskiego Koła 
L. O. P: P. 


Ze względu na dość poważae trudności, 
czy to natacy techalczej czy finaasowej, po- 
stanowił Zarząd na swem posiedzenia z daia 
4 bm. nie urządzać planowanej na 9-go wzgl. 
16-go bm zabawy L O. P. P. (por. „Drwęcę* 
z daia i września). _ 

Ogtaniczając zatem swą tegoroczną akcję 

„Tygodnia L. O. P. P.* do kwest domowych, 
Zarząd ma nadzieję, iż Szan. Obywatelstwo 


Ignacego odbył się 


ra 


omości z dnia 6. 9. 


tem szczodrobliwiej darzyć będzie naszych: 


kwestąrzy, którzy, w tych daiach teiggag będą 
pa domach składki na rzecz L. O. 


twe DISA | *73 nu, 43 w Amir ly at 
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ków Rady Kigi ogromna ociężałość i apatja, 
którą im wybaczyć należy ze względu na-to, 
że pr zedió wiete to doprawdy nużyć musiałe 
swą przewlekłością i drobiazgowością. +», Ber- 
liner Tageblatt* zaczuca Waldemarasowi, że 
nie zna sztuki wygłaszania krótkiego, jędrnego, 
a przez to ekateczaego przemówieaia. 

„Vossiche Zeitung" daje swej koresponden- 
cji z Genewy takie nagłówki: 

„Dyktator Kowna przed Radą Ligi Naro- 
dów. — Rozczarowanie słachaczy. — 

Jak można nawet dobrą sprawę zagmatwać 
nieodpowiedniem przemówieniem.  Korespoa- 
deat zaznacza, że Waldemaras swem zbyt dłe- 
giem, a bardzo ezczegółowem przemówieniem 
słuchaczy śmiertelnie znudził, przyczem jedaak 
często przy niektórych zwrotach jego zanadte 
długiego przemówienia głośaym wybuchali 
śmiechem. „Vossiche  Zeituag* wreszcie 
stwierdza, że wystąpienie Waldemarasa robiłe 
wrażenie mowy obstrukcyjnej. 


Prasa nacjonalistyczna bardzo pesymistycznie 
zapatruje się na wyniki konferencji 
Stresemanna z Briandem. 

Berlin. Hugenbergowski , Der Tag* dochodzi 
do wniosku, że polityka niemiecka, dążąca de 
uzyskania ewakaacji Nadrenji i działania w 
duchu Locarna kończy się fiaskiem. 

„Vossłche Zeitung* zaznacza, że pogłoski, 
jakoby Briand wyrzekł się kontroli wojskowej 
mad Nadrenją, okazały się nieprawdziwemi, 
oraz że wynikiem konfereacji było raczej tylko 
stworzenie platformy do dalszych rokowań 
między SZR Pw wy sie 


Rada ch Ap lny doradza rządowi... oszczędność. 

Warszawa. Doia 31. sierpnia rb. pod  prze- 
wodnictwem ministra skarbu, p. Czechowicza, odbyło 
się posiedzenie rady finansowej, na którem minister 
poinformował członków rady o obecnem położeniu go- 
spodarczem i finansowem państwa oraz o zamierzeniach 
iządu na najbliższą przyszłość. 

Rada finansowa, podzielając zasadniczo poglądy 
ministra skarbu, wypowiedziała się za koniecznością 
przestrzegania  jaknajdalej  posuniętej oszczędności 
przy układaniu budżeta na rok 192930. 


Przed wyborami do senatu gdańskiego. 

G iańsk, 5. 9. W tym roku kończy. się czterole- 
tni okres urzędowania dotychczasowego tak zwanego 
urzędowego senatu gdańskiego i prezydenta Sahma 
na czele. Według konstytucji nowe wybory do sena- 
tu urzędowego maszą być przeprowadzone do końca 
rb. Jak donoszą pisma, jako kandydata na prezyden- 
ta senata wymieniają dotychczasowego wiceprezyden- 
ta socjalistycznego Gehla. 


Kongres eucharystyczny w Częstochowie. 
Warszawa. W czasie od 6 do 8 września rb. od- 
będzie się w Częstochowie wielki kongres encharysty- 
czny. Zjazd zapowiada Się niezmiernie licznie. 120 
specjalnych pociągów przywiezie uczestaików kongre- 
su ze wszystkich stron kraju. Przyjadą prawie wszy- 
scy biskupi polscy z ks. Kardynałem Prymasem Hlon- 
dem 1 ks. Kard. Kakowskim na czele. 
W nocy z 7 ma 8 września przez j ulice Gzęsto- 
chowy przeciągnie pochód z lampionami i pochodnia- 


mi. Pozatem zapowiedzianych jest cały szereg inaych 
uroczystości religijnych. 


Nowy lot do Ameryki. 

Le Bourget, 4. 9, Dwaj lotnicy francuscy 
lant ı Lefćvre wystartowali dzić rano o godz. 
30 w drogę napowietrzaą do -Nowego Jorku. 
C (- SOWTRZZZZTR AZP" "TEZY OWODÓ | 


Porządek nabożeństwa 


w kościele parafjalinym w Nowemmieście 
w niedzielę 9. bm. 
Pierwsza msza Św. O godz. 8-nej. 
Druga gimnazjalaa o godz. 9-tej. 
Z okazji Święta Przysposobienia Wojskowego od- 
prawi się msza św. połowa na tynku przy „Drwęcy“ 
o godz. 10.30 tej. W z. ks. Porzyński. 


Assa- 
7 min. 


Ruch towarzystw. 


Kiełpiny. Zebranie Związku soy Woj. Grupa 
Kielpiny odbędzie się w niedzielę 9. b. zaraz po na- 
bożeństwie w lokalu p. Ostrowskiego. 

Prosi się o przybycie wszystkich członków, 

Zarząd. 


CZEEREZEMDZEWWEC S ERC 00 (0 G[E__ | 
Giełda zbożowa w Poznaniu. 


Notowanie oficjalne s dnia 5. 9. 
PDlsocne w złotych ua 100 ka. 


Żyto nowe (suche) 35.25 — 35.75 
Pszenica 43.50—45 50 
Jeczmień browarowy 36.00—38 00 
Owies.nowy 31.75—33.75 


Mąka żytnia 65 proe. 52.00— 

Mąka żytnia 70 roc. 50.06—: 

Maka pesenna 65 proe, 63.08—67.00 
| Uwaza: Ogólne aapmabiśnie, spokojne, 


Warszawa, 7. 9. Dolar 6.90 mieurzęć 
Za 100 zł w Gdańsku 57.57—57.64. 
| we Warszawę 57.47—57.77. —— = — 


Za redakcję odpowiedzialny: Walenty Stawieki w Nowemmmieście., 
Za ogłoszenia redakejalniefodpowiada, 


Papę 

| Lepnik 
Cement 
Wapno 
Kafle da pieców 


Zrób tej radość twojej pani. kosi: jez! bronzowe, 
Maril dobry i | bardzo ini- | Brony 


PO nastaw | Pługi 


pc === | wszelkie towary żelazne 


Do nabycia 
w Lubawie u firmy: 
B. Jurkiewicz, Skład Kol., . Kuppnera po leca 


NERO" > Rynek o najniż h h 
je wia, yne 

EO . * an 0 R Geno 
J. Truszczyński, , „ Rynek, 


Bo nabycia w Nowemmie- 
óole u firmy: 
B. Chełkowski, Hurt. Kol., Rynek 22. 
A. Kopystecki, Sk]. Kol., Mostowa 4. 
B. Jankowski, Skład Kol., Rynek. 
B. Kokoszyńsii, WC , Sobiesklego 
ol. 


Eost, Hu , Ryn 
" Serożyński, Sklad Kol., Tk. Lubawa-Pom., 


Ogloszenie. 


Pcdaje się do wisdcmości, że należytości za 
kwatery, dostarczone 14 p. p. wypłacać 
się będzie w Magistracie we wiorek, 
dnia il-go września rb. nie odebrane w terminie 
do kcńca bieżącego miesiąca kwoty zwróci się władzom 
wojskowym. 


Lidzbark, dnia 7, września 1928 r. 
M. Rochon, burmistrz. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


W poniedziałek, da. 10. IX, rb. o godz. i0 przed noł. 
będę sprzedawał w Gwiżździnach u p. Franciszka Piot- 
rowieza za gotówkę najwięcej dzjącemu; 


2 warchlaki. 


Nowemłasto, dnia 7. wrzęśnia 1928 r. 
Sommerfeld, kom. sądowy. 


PRZYMUSOWA LICYTACJA. 


We wtorek, dnia (l. 9. rb. o godz. S-toj przed połud. 
będę sprzedawał w Nowemmieście u p. Mydlaka przy 
ul. Kościelnej nr. 4. za gotówkę najwięcej dzjącemu: 


25 plaszczów damskich. 


Nowemiaste, ania 7. 9. 1978 r. 
Sommoerfeld, kom. sądowy. 


W. Czajkowski, 


skład żelaza 


Tel. 44. 


Wytwornia wyrobów 
cementowych 


przy Wydziale Powisiowym w Nowemmieście n. Drw. 


podjęła z dniem I. sierpnia rb. pod iachc- 
wem kierownictwem fabrykację 


nagrobków i pomników 


w cemercie i sziucznych kamieniach (granit, marmor, 
piaskowiec) cd 30 ałctych za sztukę począwszy. 
Wytwornia ma na składzie stale: 

Rury kanalizacyjne od 15—65 cm. w świetle 
Rury do budowy studzien od 65— 100cm. wświetle. 

Krawężniki, ścieki, plyty chodnikowe. 

Pustaki, żłoby, kamienie graniczne. 

Kule i wazony oraz każde inne wyroby betonowe 

na zamówienie stosowne do życzeń. 

Wytwornia dostarcza gwarantowany towar po ni 

skich cenach na wygcdnych warunkach spłaty. 
Zamówienia na nagrobki i pomniki przyjmuje się 

w każdy wtcerek i piątek przed pcludniem w Starostwie 

pokój nr. 13. 


Starosta Powiatowy 
A. Bederski. 


T 0 ER EE "m 
POLECAM: 
Smełę,' 


Lepnik, 
Pape dachową, 
Wapno; 
Cement, 
Zelazo; 
Łańcuchy, 
Sruby it. d. 


BEM” Również wezoikio sprzęty domowe. "PQ 


Wirówki „„Westfalia*, 


znare 1e Swej dobrcci, na dcgodnych warunkach 
zapłaty, także na składzie. 


T. TYSLER, LUBAWA. 
| oi E |_| nz KE 


w Byszwałdzie 


poczta i powiat Lubawa, rozpcoznie się 
w! poniedziałek, dnia 5. listopada 1928 r. 


o godzinie 8-mej rano Zapisy przyjmuje dyrekcja 
od I0.3do 30. września rb, 


Panaszy.”* 


UWAGA! UWAGA! | 


Nie jest rzeczą łatwą, wśród mnó- 
stwa wirówek najrozmaitszych ty- 
pów, dokonać właściwego wyboru. 
Każdy fabrykant twierdzi, że jego 
maszyna jest najlepsza. Wskutek 
ogromnej popularności wirówek 


„DIABOLO“ 


na calym świecie, a to dzięki swej 
niezrównanej konstrukcji i nad- 
zwyczajnej dobroci pod każdym 
względem, 


należy przy zakupie wybierać tylka „DIABOLO“, 


wirówkę o najdokładniejszem odtłuszczaniu iz gwa- 

rancją 15-letnią. Do nabycia w każdej miejscowości 
u upoważnionych zastępców firmy. 

dawniej az sedzkia 


DIABOLO-SEPERATOR, se. z 0.0 yy gej pządzkie 


Lwów, Bożneń: Warszawa. 
Inspektor na pow. Brodnica — Wincenty Cieśnik | 


Brodnica, Przykop 37. 


Fabr. powozów, 
uprzęży i wyr. 


na pow. Działdowo, Lubawa — Maksymiljan Zawadzki 

| Nowemiasto n. Drwęcą ul. Lipowa. 
p a a a ai aa 
slodlarskich 
szory wyjazdowe z białem i żółtem 
okuciem, szle robocze ze skóry czar- 
i trzy-siedzeniowe, parkowce i lepsze 
powozy bez rozwóry z drzwiczkami. 


A. Hejka Lubawa, 
vl Warszawska 7. Telefon 79, 
ma stale na składzie w wielkim wyborze: 
nej i prawdziwej wykręcanej. 
Powozy wyjazdowe: b 
jednokonne, klapówki, wolanty dwu- 
Wykonaję również wszelkie powozy na 
specjalne życzenie i przeprowadzam 
grunt. reperację starych powozów. 
k | g SWOT GRE kredyt. "Wa 


KICK KID KICK KICK i 


Bank Związku Tow. Kupieckich 
na Pomorzu 


Spółdzielnia kredytowa z ogr. odpowiedzialcością 


GRUDZIĄDZ 


ODDZIAŁ W LUBAWIE 


Kuppnera 4. Telefon 89. 


Przpjmnie 053Cztóności 


począwszy od 10— zł za 
korzystnem oprocentowaniem. 


Urządza rachunki bieżące i czekowe, 
Inkasuje weksle, frachty i inne dokumenty, 
Dyskontuje weksie Członkom, 
Załatwia wszelkie czynności bankowe. 


CXXXXXXXXX POOOOGOGOC | 


Przyjmuję zamówienia na 


POWOZY WYJAZDOWE 


i wykcnuję takowe «edłe specjeinych zyczeń; przeprowa- | 
dzam również gruntowną reperację atarych powozów. 


Na składzie nowy woelant trzysiedzeniowy boz , bardzo dobrze utrzymane 


rozwóry:. 


J. BARAŃSKI, Nowemiasto, budowla powozów. 


M ESZKAN | J | Do wydzierżawienie od 


zaraz 
2 pokojowe z kuchnią 


od zaraz do wynsjęcia C u ki e r n ia. ; 


Poania sinn priera z urządzeniem i pomieszkaciem 
PIES (ailczyca I r.)| w ruchiiwym punkcie. Czynsz 
SZUDZIŃSKI, Nowe miasto według umowy. | 

ulr Łąkowo: TYCZYŃSKA, Lidzbark, 
Plac Hallera 4. | 


gospodarstwo 


212 morg. z zabudowaniami, z 
żywym P t Ae mwenterierń z interesem kupię, wpłata 

Cena 160 tysięcy zł. 10 do 1500 zt. 
Wiadomońć w eksp. „Drwęcy* | Zgłoszenia piśmienne do eksp. 
w Lubawie lub Nowemmieście, „Drwęca* pod ar. 160, 


Smołę l. ga, |Nauka w szkole rolniczej 7 west aana ea e 


Q 
= 12.000 zł 
Xx 


Za tak licznie nadesłane nam kwiaty, telegramy 
i życzenia z okəzji ślubu naszego, 
kim nasze najserdeczniejsze 


podziękowanie. 


Władysławostwo Mówkowie | 
z domu Jankowska. 
Nowemiasto, we wrześniu 1928 r. i 
| wwo Lt ow w o WIO OO ANON ADANAWWYNWNJ = 

m | ciii WCTT 
POLECAM na sezon: 


RADJOAPARATY 


na korzystnych warunkach oraz 
lampki i baterje anodowe. 


POZATEM POLECAM: 


ZEGA R Y Ścienne i kieszonkowe, instrumen- 
ty muzyczne i przybory do tychże 
oraz artykuły optyczne. 

JAN KRASIŃSKI, mistrz zegarmistrz. 

LUBAWA, Rynek 4. 
Instalację RRadjoaparatów wykonuję pod gwarancją. 
a kJ 
OP 


Polecamy: 


garnki elektr. do gotowania 1, --1--1!/, *LZJE 
żelazka .,, „ prasowania 2 -- 3 + 31/, kg. 
aparaty ,, „grzeniarurekodka:b. włosów 
w „ suszenia wlosów (Föuaparat) 

lampy wiszące, żyrandole, świeczniki, ln- 
lety, lampy na nocne stoliki, lampy na 
biurka stojące, żarówki rozmaiiej wiel- 
kości, krajowe i zagraniczne najlepszego 
wyrobu, jak również akumulatory i części 

radjotechniczne. 

Podajemy do wiadomości Szan. Konsumentom 

i Klientom naszym, że za nabyte towary pobiera- 
my opłatę na miejscu, a nie jak poprzednio w Ka- 


sie Miejskiej, aby udogodnić na tej drodze zakup 
żarówek, lamp, bezpieczników itp. 


ELEKTROWNIA MIEJSKA, Nowemiasto n. wa 


DZIEWCZYNE 


do dzieckz, poszukuję od 


składamy wszyst- 


mmmn hmmm Mmmm 


wj 


a 


Zgubiono 
w jarmark na rynku w Lu» 
bawie 


k S i d Ż € C Z kę NY > a 
(blob) ze stemplem fir- poczte, 


mowym.  Uctciwy znaulazza 
zechce odd ć za wynesgro- 
dzeniem iod adr. 


L. Stiensz, Lubawa, 
rynek 18. 


a Lndióno torebkę 


na drodze z Zielunia do 
Lidzbarka, zawierająca IS 
zł., pstent í wykaz osobisty, 


. 8C i MIT, Lidzbark, 


Do zaprawiania 2boża siewne- 
go najlepsze są 


USPULUN 


Ucznia, 


syna uczciwych rodziców, pa» 
szukuje od zaraz 


WŁ. CZAJKOWSKI, 
Skład żelaza i materj. budowl. 
Lubawa- Pomorze. 


UCZEŃ 


syn uszciwych rodziców ;meże 
siłą zgłosić. 


Psuty, Lubawa 


mistrz piekerski. 


Poszukuję od zaraz 


UCZNIA 


któryby miał chęć 
ze rzeżnika się 
wyuczyć. 


Ruciński, Katlewo 


mistrz rr ____ mistrz rzeźnieki. | 


(== [td dce 


2 piece 0 a 


korzystnie sprzedac 
kaflowe jakikolwiek interes 


gospodarstwo, rolę 
lub domostwo 


i GERMISAN. 


Do nabycia 


w „ROLNIKU” w LUBAWIE 


Telefon 39, 


na hipotckę wypożyczę, 


Go” piśmienne do eksp. 
„Drwęca“ pod nr. 90. 


wz 


sprzeda tanio 


Chyle wski, 


Nowemiasto, ul. Lipowa 13. 


niech ogłasza w 


„Drwęcy 


LABORATORIUM 


Chemiczno-Bakterjologiczne 
czynne od 6. września 1928. 


Lubawa-Pom, ul. św. Barbary nr. 30. 
Wykonuje dokładne badanie : moczu, 
plwociny, krwi. 

Prowizor farmacji J. Łapin. 


| 
| 
| 
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65 tow 


